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177 Przeglad artykułó w. 
iadomości zagraniczne : Hiszpanija. — Anglija. — Francyja: Dalsze szczegóły roz- 
praw otajnych funduszach. (Mowy pp. de Lamartine, Odilona-Barrota, Berryera.) — Holan- 
yJa— Belgija.— Szwajcaryja: O wydaleniu obcych zbiegów z Tessynu. — R o s- 
Syja. — Wiadomości handlowe i przemysłowe: Lwów. — Wićdeń. — Londyn. — (Do- 


datek nadzwyczajny.) 


Wiadomości zagraniczne. 
G Hiszpanija. 
ma, ste de Madrid zawiera pod dniem 21. 
arca Wyrok 
mianowan 
Kapitane 


księciu d 


ogólności niepomyślnie go przyjęto, 
sižeta Bo. Że dwaj bardzo zasłużeni wojownicy 
(p alaf aylen (Castanos) iSaragossa 
Jatkogy ch x) znajduja się w nader hie ma- 
iem w okolicznościach. — Pierwszym skut- 
Wyjście 'cstenia stanu oblężenia jest powtórne 
sza z, Pisma Fray - Gerundio 
a szczę 5 


Y zważono 


Wiado niź pióćrwćj miota się wściekłościa. 

zdaje gi Mość o wejściu Cabrery do Hatalonii 

Czasem 9 Potwierdzać; Forcadell objal tym- 
owództwo w Aragonii. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


a n 
marca Posiedzeniu izby lordów dnia 23go 
Wiadczył piérwszy lord skarbu , lord 


zdania. ję ue, Że dotąd, jak dawnićj, jest tego 


» 12 


13 zupeine zniesienie ustaw zbożowych 


roztropuém; zastrzega sobie zdanie 
zmian w obecnćj ustawie. Dodał, 
rząd niéma zamiaru, wnieść lub 
lub zmianę 


co 
rząd 
Popićrąć i 


korpora- 
RE, jo przywilejach izby w ten 
i Pr JBnięto, Ze drugie odczytanie 
o drugie JZnaczono na dzień 30. marca, co 
Raad 1 dnia pewnego nie wymieniono. 
2 E E volie na stęple projektowane 

j 50 pana Wise, a przeznaczone 


które z więk- 


do przylepiąnia na listach przy płacenia naprzód 
listowege. Steple te wejdą arkuszami w handel 
papićrów; každy arkusz w każdym z swych trzech 
oddziałów otrzyma 240 małych koron, jako wodoe 
znaki, a pod każda ztych koron umieszczony 
będzie medalion Królowćj z oznaczeniem warto- 
ści stępla. Z arkuszy tych, z których każdy 3 
funt. szterl. kosztuje, będą potóm pojedyńcze 
stęple wycinane. 


Francyja. 


Podajemy dodatkowe szczegóły z rozpraw iz- 
by deputowanych o tajnych fundu. 
szach. — P. Thiers mowę swoję (z którćj 
juź w poprzednićj »Gazeciee wyimki umieści- 
liśmy) w następujacy sposób zakończył: »Twier- 
dza, że rząd wszedł w tajne układy i że zamia- 
rem jego jest poddać władzę państwa pod wpływ 
dawnćj opozycyi. Mości Panowie, nie jestem w 
Zadnych układach, jak tylko w takich, jakie się 
ze stów moich okaża. Nikomu nic nie przy- 
rzekłem, tylko sobie samemu i moim kolegom ; 
przyrzekłem odważnie, śmiało trzymać sie praw- 
dy, jakiebadz zajść moga trudności i choćbym 
jutro upadł. Dawna opozycyja ofiaruje mi swój 
udział, dziękuję jéj za to; warunki sa WPa- 
nom wszystkim wiadome. Gdy na urzędzie 
mocno napastowany byłem, sądzono że poświę- 
cam interesa mego kraju. Lecz dokumenty, 
które wtedy wydałem, wyszły odtąd na widok 
publiczny. Przekonano się z nich, że ja obar- 
czany potwarzami wszelkiego rodzaju, bez ha- 
łasu, bez wystawności broniłem interesów mego 
kraju i nie ustąpiłem, gdziem je w niebezpie- 
czeństwie mniemał. Roku 4830 rzuciłem się 
na stronę przyjaciół porządku , konserwatystów , 
sądząc, że pórządek jest zagrożonym. Przeko- 
nanie moje odłaczywszy mnie od konserwaty- 
stów , przerzuciło późnićj na stronę opozycyi. 
Widziałem jak wszystkie umysły do jednego ce- 


— 268 — 


du dazyly, widziałem wszędzie przyjaciol kraju, 
a jezli WPanowie zechcecie wnieść między nich 
smutne słowo wyłączenia, to stanie się ono nie- 
szczęściem dla tego, który je wyrzeknie. Takie jest 
moje zdanie pod względem osób: Żadnego wy- 
łączenia | Spostrzegam tu tylko dobrych obywa- 
teli, czujących potrzebę nawzajem się oświócać. 
Jedni wierzą w niebezpieczeństwa, których nié- 
ma, drudzy w możliwość, Która się jeszcze nie 
urodziła; między niemi powinno nastąpić po- 
godzenie, a gabinet odsłaniający wolnomyślnie 


prawdziwy sposób myślenia może jeżeli słucha- - 


nym będzie, wielką krajowi usługę wyświad- 
czyć. Nie pochlóbiam sobie, Ze wszelkie trud- 
ności przełamię; lecz Królowi, który mnie po- 
wołał, lecz samemu sobie winien byłem do- 
świadczyć tego. Pozwólcie mi WPanowie dodać 
słowo za mymi kolegami i za mną. Nie dzia- 
łaliśmy jeszcze, nie mogliśmy działać; byt nasz 
trwa dopiero dni dwadzieścia; naszą jedyną czyn- 
nością jest to, żeśmy przed WPanami słowo po- 
godzenie wyrzekli, a co nam zarzucają. Po 
tym wyrazie możemy upaść nie bedac osłabio- 
nymi. Jedna tylko ważna okoliczność zachodzi: 
w dniu, w którym nas za to słowo odrzucą, po- 
trzeba będzie nowy rząd tworzyć. Po panu 
Bóchard mówił p. de Lamartine, jawny 
przeciwnik nowego prezydenta rady. »Pogodze- 
nie (rzekł prezydent) nie jest niepodobnóm 
między partyjami, działajacemi wewnatrz kon- 
stytucyjnego obrębu. Lecz zachodzi różnica mię- 
dzy nami, widoczna, istotna różnica, różnica 
między liberalnemi a rewolucyjoemi ideami. 
Pan prezydent rady powiedział: »»Jestem libe- 
ralnym, chcę rozwinięcia idei konstytucyjnych , 
wyszedlem z rewolucyi, czerpię nowe sily z ze- 
tknięcia się z nią, jak Anteusz z żetlinięcia sie 
z matką swoja, ziemig. 4 Słysząc te "wyrazy 
zdawało sie mi, že rewolucyja podobna do czer- 
wonego sukna, które bykowi przed oczy stawią, 
by go draźnić. Nie sądzimy że pożytecznie jest 
kraj taki jak Francyja ciagle niepokoić ; wybu- 
chy opinii publicznćj nie wydaja się nam roz- 
winięciem sił; nie jesteśmy tego zdania, Ze kto 
Francyję wzburza, ten ją silną czyni ; nasze zda- 
nie jest raczćj, Że Francyja, gdy się ją uspokoi, 
gdy się poprze jój szczęście materyjalne, moc- 
niejsza się uczuje w dniu niebezpieczeństwa. 
Jest to namiętność <hcióć panować przy wiek- 
szości czy przy mniejszości, i namiętność ta sta- 
wia zaporę .między nami a Wami. Inna jeszcze 
przyczyna zabrania nam przyłączyć się do tak 
zwanego pogodzenia : owo zagadkowe wsparcie, ja- 
kiego pan prezydent rady od lewój strony do- 
znaje; powiadam zagadkowe, jak dalece p. Bar 
rot lub który z jego kolegów téj zagadki roz- 


wiązać nam mie zechce. 


owa podejrzana, rzec można jednomyślna wz 
ność dzienników, ta pisana opinija ludu, 


(p. Odilon- Ba 
rot: »Proszę o glos le) Dalsza przyczynę 


j 
gel. 


które 


od dwóch lat do jednego męża się czćpia; | 2 
gdyby chciała swój zaparlamentarski wplyw En) 


lamentarskiemu naprzeciw stawić. (Pochw 


W tóm jest istotne niebezpieczeństwo dla 


lamentu, dla istnącćj korporacyi państwa 
konstytucyi. Gdy izba baczności dawać nie 
na tę zgranic wychodzącą potęgę, która co 


ar" 
Fat 


edzi 
Je 


wzrastać się zdaje; gdy instytucyje państwa © my 


bardziéj w tych smutnych walkach ostabian® 
będą, kraj w wielkie niebezpieczeństwo 
dnie; a jeźli parlament tym zamachom 
przepadła wolność parlamentarska, i bę 
trzeba czwartą władzę państwa za wład 
trzech dotychczasowych przyjąć : mnie 
opiniję ludu. Temu nigdy się nie ped 
(Pochwały.) Nie mogę uwierzyć, ażeby p. 
rot wyrazy: colnięcie ustaw wrześniowyć 
forma wyborów, z swćj chorągwi wykrćślił; 


ule 


d 
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dzie po 
dzy 


pop” 


gnić 


amy 


par 


re 
U 


RU 


nawet powiedział to, nie wierzylbym mu r „jj 


on tego nie powić. Nie będziemy utrzyM) 
opozycyi zgubnéj dla interes 
jemy to jój wynalazcom ; 
czysto-politycznych sprawach, jaka jest 
gdy pytacie nas ażali wierzymy w kons 
dążność gabinetu , w którym mężowie zna 
tego talentu zasiadają, co najwięcćj. przy 
się do rozdarcia dawnćj większości, 
głośno : Nie wierzę | Mamże Wam ufać! 
ralnego stanowiska — a tém jest moje 
Zam Was za przeciwników zasad mol 


ów kraju; 
atoli 


zost 


19 2 


19 


ch 


-cyjalnym postępie we wszystkich prawie 
kich zasadniczych walkach, jakie staczam 


wnieśli, zażegli wzburzenie między pa” 
tem a korona, owych, między których 


erwacy i 


gawu“ 


h 
jstył 
u. ee 


j nå 
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organ" 1 


jest jeden, co przeciw nam bez ustanku amis” 
bije. Te zaskarzające wieści, te równie 


ne jak kłamliwe nazwy: jakobyśmy by ea 
dworu, osobistego rządu , to ciągłe Wz 
opinii publicznćj, dalekim jestem 
Wam przypisywał; lecz jakichäe 
uzywaja do uwierzytelnienia 
czyjze stepel mają te falszy 
publiczvéj, które co dzieh po- 
dają, by go uwieść i rozdraźnić * 
jeszcze, aacbym Wam przy tem 
ufal? Nie! Kraj nas nie nat 
klamstwa w tę urnę prawdy 
gwalt zadać większości izby, WY 


nćj opinii, ale nie ustom 


moim. 
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od tego, 
nüzwis 
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pełen boleści poddam się jarzmu, jakie zaparla- 
mentarska opinija ludu i mniejszość izby na 
mnie wklada; ale przynajmnićj tego jarzma sam 
MA siebie nie włoże, w dniu pelnym żalu, 
Smutku i upokorzenia nie będę zmuszonym wy- 
Zuad, Że biała gałka, która przez słabość swojeWam 

iem, przyczyniła się do owyeh wszelkich trud- 
ności, do wewnętrznych i zewnętrznych zawi- 

aú, co większa ma nawet do hańby władz- 

w mego krajule Mowcę przerywa tutaj ton 


try, który gwizdnieniu podobny. Prezydent:. 


„ozkażę wypróźnić galeryję, gdzie gwizdnieto.s 
pos jeden: »To nie na galeryi się stalo.« 
eaumont: »leden z deputowanych ka- 
„pom ton ten wydała — P. de Lamartine: 
rę źcie przekonani Mości Panowie, że ani po- 
Wala ani nagana odwagi mojćj zwiększyć 
ul osłabić nie zdoła. (Bardzo dobrze!) Namyśl- 
e się dobrze Wy mężowie lewćj, Wy mężowie 
Bund] Strony, od których żądają- zaufania, co 
«4 Samo wyklucza, a może nawet środków , by 

ni z nas nad drugimi panowali; strzeźcie się 
ii mówcie ministeryjum lewego środka dnia, 
4 zrego od Was tak usilnie żąda: albowiem po 
aga tym Zal długi i bolesne przebudzenie 
wił Dastapi.« Po panu de Lamartine mó- 
55 P. Odilon-Barrot za dynastyczna lewa 
„dong. »Dla czegoź (rzekł) seigacie ministery- 
1 Ccyz dla tego, że się do nas zbliża, że jest 


szle 


piej szem „ które się swego początku nie za-. 
le : 2 . 5 : 
s CA, piórwszóm, Które dia szczęścia kraju 


„ *apewnienia swojego bytu nie czuje potrzeby 
chodzenia w zatargi z opozycyją , wnoszenia 
1 zeciny nam podburzających pytań spornych?! 

weed wspićrając osobiste nieprzyjazvi 

mal: U rząd czynić niepodobnym, zwaliska na 
R iska rzucać. Lecz nad nikczemnemi interesami 
wz. . opozycyj przeważają u nas obowiązki 

t ee em kraju. Pogardzam tą haniebną poli- 

lie’ która wszystkiemu się opićra, ze wszyst- 

a walczy, co nie stosuje się do jéj kombi- 

t, jćj partyi , jéj osobistego interesu, która 

a un i przeciw temu, co się. postępem nazywa, 

Wybór psobem dla rządu i kraju zostawiając 
ienia ub zezwolenia na wszystko , lub odmó- 

tewolu wszystkiego , przybićra pozór ciągle re- 

wno 310 Brożącćj opozycyi. Tahiéj polityki 
oste Się wyprzysięgłem i oświadczam, że wszelki 

Wszelki Przyjmę i wesprę, z podziela uznam 

powrót rzadu lipcowego do jego pićr- 
tyjum gu i wspiórać będę takie ministe- 
urs; tóreby choć część jednę mych zasad 
alte Po raz piórwszy od zaprowa- 
tnie De ają reprezentacyjnego we Francji 

I sto; Spe" silna liczba, silna zasadami, 

Baprzeciw ministeryjum, do którego 


acy 
Wale 


Wotnych 


założenia przyczyniła sie, nad któróm czuwa fi 
by je strzedz, po za któróm nić ma Żadnćj 
możności, po za któróm jest tylko upadek i prze- 
paść. Ta jest tajemnica naszego umiarkowania. 
Ministeryjum urzeczywistniło zdobycic, które 
ciagle za podstawę wszystkiego uważaliśmy: oto 
urzeczywistniło ono wcałćj prawdzie swojćj sy- 
stem parlamentarskiego rządu. Pochwalamy jego 
politykę zagraniczną. W polityce wewnętrznćj 
chodzi mianowicie‘o dwie sprawy. Jedna doty- 
czć się ustaw wrześniowych. Mocno mnie to 
bolało, gdy przeź nazwanie pewnych wykroczeń 
druku zamachami na bezpieczeństwo państwa, wy- 
jęto je z konstytucyjnego sadownictwa przysięgłych. 
Z radością widzę, Ze się ta chwila zbliża, w któ- 
rćj naprawionćm zostanie to nadwerężenie kon- 
Stytucyi. Druga sprawa dotyczć się reformy wy- 
borów. Ministeryjum nie oświadczyło się bez- 
warunkowo przeciw nićj, lecz jćj jeszcze za bę- 
daca na czasie nie uważa. Mojóm zdaniem ko- 
nieczność środka tego powinna się większości udo- 
wodnić ; naszemi środkami sa dowody, wolny roz- 
biór rzeczy, nie groźba, nie przemoc; spodzić- 
wam sie, Że reforma spekojnie, sposobem par- 
lamentarskim drogę sobie utoruje. Czyliż mamy 
dla tego, że w tej jednćj sprawie odmiennego 
jesteśmy zdania, głosami naszemi wspićrać owe 
wszelkie namiętności i nieprzyjaźni, chcące ga- 
binet obalić? Nie, ten jeden powód nie jest 
dostatecznym, zważywszy na postępy, jakie ga- 
binet urzeczywistnić przyrzeka. I w mojćj wła- 
snej partyi potępiaja mnie namiętności, ale ja 
odwołuję się do zdrowego rozsadku ludu. Wspar- 
cie, jakiego ministeryjum, chociaż takowe nie 
wszystkie moje zasady urzeczywistnia, udzielam 
za to, Ze ono stoi na drodze postępu; Ze pra- 
wdziwy system reprezentacyjny przedstawia; że 
jego zagraniczna polityka pochwałę moję uzy- 
skuje — wsparcie to mówię opićra sie na szczć- 
rćj miłości do mego kraju i na prawie zdrowe- 
go rozumu , najlepszym polityka przewodniku.« 
Mowca skończywszy mowę swoję otrzymał glo- 
śne pochwały z lewéj strony i z lewego środka. ` 

Na posiedzeniu izby deputowanych d. 
25go inarca zabrał najprzód głos minister spraw 
wewnętrznych, p. de Remusat. Zarzucat 
panu de Lamartine, że dawne, bezuäytecz- 
ne, zalatwione już sprawy z nienawiści odswić- 
Ża, ponieważ nie zachodzi istotna różnica zdań; 
poczćm mówił o polityce ministeryjum. »Mi- 
nisteryjum »rzekl« nie chce znieść ustaw 
wrześniowych , chce ono tylko pojęcie o zama- 
chu doitladnićj okróślić. Reforma wyborów jest 
sprawą przyszłości. Pojmowałbym, gdyby na nasz 
program lewa strona powstawała ; ale z tćj stro- 
ny nie słychać żadnego przeciwnego głosu : po- 
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lityka nasza jest polityka dawnych lionserwaty- 
stów i ci jedynie chcą nam być przeciwni. Stan 
rzeczy jest godnym zastanowienia. Porządek ma- 
teryjalny nie jest wzruszonym, ale umysły sa 
w ruchu. Dziwią się nad rozdwojeniem więk- 
szości, nad podziałem partyj na cząstki, nad nie- 

ewnemi odcieniami opinii, nad niestałością wla- 
p, nad tyloma zmianami ministrów. Na prze- 
ciw temu zastraszającemu widowisku pytają się, 
ałali rząd reprezentacyjny we Francyi jest po- 
dobnym — ważne pytanie, pełne niebezpie- 
czeństw, pytanie, które WPanowie rozwiązać bę- 
dziecie musieli, chcąc nareszcie rząd jaki ustalid.s 
Po krótkióm przemówienia się między pp. 
Carné i Dupin o pojęciu lewego środka, za- 
brał glos p. Berryer. »Nadzieja moja »rzekis 
Że nowe ministeryjum politykę rządu zmieni, 
nie została urzeczywistnioną. Udzielony nam 
plan rządu dosyć jest do dawnego podobny. Nie- 

ewność nie zniknęła, ale jeszcze większą się 
stala. P. Barrot, niegdyś tak jasno wyraża- 
jacy się, sam wpływ stosunku tego obwieścił. 
Powody jego, dla czego chce wspićrać gabinet, 
były ciemne i zawikłanć. Będąc następcą me- 
żów, których się niedostatecznymy nazywa, nie 
należy przyjmować ich polityki, uciekać się do 
pochlebstw i przekupstwa. Mowca ganil na- 
stępnie zagraniczną polityke rządu, związek z An- 
glija; zapytał, z którćj fabryki pochodziła broń, 
znałeziona na bojowisku, gdy piechota A b d -e l- 
Kadera waleczności francuzkićj uległa. Wpływ 
w Hiszpanii (mówił dalćj) przepadł, *en wplyw, 
który zdawał się być niewzruszonym, jak do- 
brze nabyta własność; sprawy wschodnićj teraz- 
niejszy gabinet nie zbliżył do rozwiązania; prze- 
szkodził mu w tém związek angielski. Interes 
Francyi wymaga, ażeby Wice-Króla wspićrać; 
atoli Anglija jest jego największym nieprzyjacie- 
lem, sprzeciwiła się ona zbliżeniu między Sulta- 
nem a Wice-Krölem, jest przeciwna odstąpieniu 
Syryi Egiptowi, chce na koszt Francyi panować 
nad morzem Śródziemnóm, zapewnić sobie prze- 
prawę przez Egipt i posiadanie Czerwonego mo- 
rza. Związek z Anglija oparty jest na niepodo- 
bieństwie, interes przemysłu francuzkiego i fran- 
cuzkiego handlu sa mu przeciwne. 

Izba deputowanych, doktórćj w trzech 
ostatnich dniach tak wielki był nacisk, dnia 27. 
marca była dosyć próźna. Z porządku dziennego 
przypadło zezwolenie 600,000 fran. na pensyje 
wojskowe. P. Leydet życzył szczęścia izbie, 
Że nareszcie istotne posiedzenia otwarto i Że be- 
dzie można zająć się sprawami kraju. — Wniosek 
do ustawy względem pensyj wojskowych 225 
głosami przeciw 16 przyjęto. 

Przy odbytćm doia'27. marca odnowienia biur 


izby deputowanych, gabinet otrzymał 
większość w sześciu biurach z pomiędzy dzie” 
wieciu, — W sali obrad izby wiele mówione 
o mającym być znowu wniesionym znanym pro” 
jekcie pana Gauguier, pod względem nie- 
zgodności piastowania publicz 
nych urzędów z posadą deputowa: 
nego, a zwłaszcza ta raza przy wsparciu one] 
części izby (prawego środka) , która ciągle pić” 
wćj głosowała przeciw temu od łewój strony 
wspieranemu wnioskowi. Tym sposobem SPO 
dziówają się, jezli lewa strona swemu dotych- 
czasowemu systematowi wierną pozostanie, utrzy” 
mać tę sprawę, i obalić przez to większość mi 
nisteryjalna. 

Nadestana do Tulonu dnia 22g0 marca dep" 
sza telegraficzna nakazuje mieć w pogotowiu dW? 
okręty parowe, które księcia Orle ańskie69 
do Algieru przewieść mają, 


Holandyja. 


Amszterdamski Handelsblad donosi 2 Hagi 
pod d. 25. marca: »Pospieszam donieść WPa5% 
nader waźna wiadomość, Że Król wczoraj wie 
czorem oświadczył stałe postanowienie swojć” 
zaniechania zwiazków małżeńskich z hrabia? 
Ouliremont.s Journal de ia Haye potwier 
dziwszy tę wiadomość dodaje, Że takowa w ste 
licy wielkie wrażenie sprawiła. 

Belgija. 
Pisma frankfortkie donoszą z Bruxelli „A 
d. 26. marca: »Potwierdza się co raz więcćj» 
ministrowie maja zamiar na czele władzy Pond 
stać i powrotu reprezentantów śmiało oczek 
wać. Mają chęć spowodować drugie głosowa” 
w sprawie jenerała Vandersmissen vB 
chlebiaja sobie, Ze ta razą szczęśliwszymi beit 
niźli na posiedzeniu 2 d. 44go marca. Ty y 
p. Willmar przy swój dymisyi opićrać sig 
zdaje.s 
Szwajcaryja. 


Dzieńnik Die Schildwache am Jura zawie 
pod d. 19. marca z Tessynu następującą = 
spondencyjną wiadomość: »Zdaje sie, iR _ 
rząd nasz pozbyć się chce natrętnych awa 
ników. Rada Stanu, ze względu, iż wielu. 5 - 
dzoziemców niezaopatrzonych przynależnómi pe 
szportami przebywa w kantonie, tudzież hro- 
kilku zbiegów do kantonu Tessyńskiego R ic 
piło, uchwaliła, żadnemu więcćj nie do jm 
pobytu, któryby się nie wywiódł dokta Aa 
w téj mierze pozwoleniem , a wojskowy krajo 
gów austryjackich natychmiast wydalić 7 i 
2 zagrożeniem, Że jeżelihy do kantonu 
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Datenczas schwytani rządowi austryjackiemu wy- 
nymi zostaną. Ta uchwała można zbić za- 
TŁuty, jakoby kanton nasz był miejscem zgro- 
madzenia rewolucyjonistöw zagranicznych , a tém 
samóm usunąć Austryi i Sardynii obawę. Atoli 
Wszystko to żadnego skutku nie przyniesie , do- 
` Pokad nie nastapi wykonanie wyroku dawnego 
Tządu pod względem wygnania z kraju pp. Ciani. 
—irzymuja bowiem , Że przez bardzo dobrze znane 
osoby ułożono za granicą plan do rewolueyi tes- 
Syńskićj; że o téj rewolucyi, w tym samym cza- 
sie , gdy takowa w Tessynie wybuchła , już w Pa- 
Mu wiedziano ; Że w Tessynie nie tylko li o od- 
Mianę rządu chodziło; Że, gdyby się tylko po- 
wiodło było uzyskać paszporty po za Alpy, łatwoby 
sze plany wykonać było można; że w Sąsie- 
dim kraju potrzebne subsydyja były już na po- 
Sotowiu, a przytóćm komitet karbonaryjuszów 
mgano nie zaniedbałby odpowiedpiemi za- 
„Arowi pismami także ze swojćj strony do te- 
bo się przyczynić. Z tém wszystkióm Opatrz- 
yty Boska zniweczyła te plany, i spodzićwamy 
— że i na przyszłość nas od tego dla całćj 
Wajcaryi i Włoch' nieobliczonego nieszczęścia 
zac lowa.« s 


Rossyja. 


(ab ola 580 marca b. r. zszedł z tego świata, 
* donosiliśmy ), w dobrach swoich , Michli, 
8 ołyniu, książę Karol Lubartowicz Sa n- 
szko. — Urodził się 1779 roku, z książąt 
USZą Strąźnika Koronnego i Anieli z hrabiów 
ży, uchowskich Sanguszków. — Potomek staro- 
ee i świetnego rodu Jagiellońskiego, zmarł 
tak tietny, — Pozostałe po nim obszérne dobra, 
nat na Wołyniu, jako i na Białój-Rusi, prawem 
je „ralnego spadku , staja się własnością jedynćj 
WRZ Klementyny z książąt Sanguszków 
my Małachowskićj. (G. Por.) 


— Z Petersburga d. 19. marca. — 


k: goniesieniu z obozu nad rzóką Ssamoyr, przy 
Czer, chta (w południowym Dagestanie) z d. 25. 
Vea (7. lipca n. s.) czytamy: »Żołnićrze nasi 
zywają, zabawiają się zwyczajnym sobie spo- 
tyków i zbliżają się powoli do dzikich Lesgij- 
d » pracujących wspólnie z nimi nad twier- 
bym . gdy my stoimy w obozie, otoczo- 
Y kraj otyezuemi skałami i spadzistemi górami, 
wpych zikich pokoleń, pod cieniem drzew owo- 
rieri, ocieniających nasze namioty, i z nie- 
komy ością na znak do dalszego pochodu cze- 
die 1. aje się jednak, Że w tym roku wszystko 
Ustali Potudniowym Dagestanie ukończy, pokój 
toną zii Dagestanczykowie w kluby wzięci 
«tym sposobem na przyszłość spokojność 


się zabezpieczy. Wszystkie wolne gminy poła- 
czono wjeden obwód i poddano pod administra- 
cyję rossyjska. Nam już tylko pozostaje ukoń- 
czenie rozpoczętćj do Kachety drogi, poczẽm do 
Tyflisu powrócimy. Chociaż mieszkańcy Achty 
i sąsiednich wsi początkowo na nas nieproszo- 
nych gości krzywem spoglądali okiem , wkrótce 
jednak przyzwyczaili się do nas, i teraz, jakby 
do starych znajomych, różne rzeczy i pokarmy 
na przedaż przynosza.« G. Poz.) 


—— — — el 
Wiadomosci handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyj prywatnych.) 


(4) Lwów d. 10. kwietnia 1840. Dowiadu- 
jemy się, Że hr. Stanisław Skarbek sprze- 
dał kupcom bolechowskim 36,000 garncy o Ko- 
witćj po 30 kr. m. k.; — ta okowita ma być 
zabrana na miejscu w dobrach hr. Skarbka, w ob- 
wodzie stryjskim, a piénigdze za nia z góry 
w zupełności złożone. 

Handlarze wołmi , którzy za kupnem tłustych 
wołów stajnie na Podolu objezdzali, sa tego zda- 
nia, iż tłustych wołów bardzo mało się znaj- 
doje. — Dla wyższych cen zboża nie dawano 
w tym roku osypki. Właściciele pomiarkowali, 
iż jeżeliby w Wojniłowie na niedołożone woły 
nie było dobrego pokupu, to w takim razie 
sami będa w paszę puszczać, co zwykle dukata 
od wołu kosztuje; — osypka zaś byłaby więcćj 
kosztowała. — Zanosi się na to, iż jarmark 
wojniłowski niedołożonemi wołmi przepełniony 
będzie , dołożonych zaś może mnićj niź potrzeba. 
— Na ołomunieckie targi pójdzie z Galicyi je- 
szcze przed jarmarkiem wojniłowskim do 3000 * 
wołów, co w tę porę jest za nadto — a zatóm 
i to na cenę w Wojniłowie wpływ mieć bedzie. 


Wieden d. 5. kwietnia 1840. Działając bez- 


interesownie w myśli i duchu Obywateli gali- 


cyjskich, dażyliśmy od r. 1836 do wynalezienia 
środków przecięcia monopolijum handlarzy woł- 
mi i przyprowadzenia handlu tego do tego sto- 
pnia, aby do Galicyi w celu kupna wołów jeż- 
dżono, by usunawszy przekupników i faktorów, 
rzeźnicy z pićrwszćj ręki kupowali, co będzie 
ku obopólnćj korzyści, a tém. samém handel 
ten podniesie. 

Prókowaliśmy różnych sposobów sprzedaży, a 
to już kompanijom tutejszych, już węgierskich 
handlarzy, już rzeźnikom ; nareszcie wezwani 
przez Obywateli, ażeby te związki utrzymać, a 
szczegółowo rzeźników zachęcać do bezpośre- 
dniego kupna. w tym roku tak dalece przypro- 
wadziliśmy to do skutku, iż kompanija tak tu 
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zwana Baron Konopkische (pierwszy bowiem 
był pomysł p. barona Konopki w r. 4837 za- 
chęcić rzeźników do kupna i onto był pierw- 
szy, który im swe woły sprzedał, dla tego od tego 
czasu datuje się ta kompanija), dawnićj pod na- 
zwa Fischer i Haubner, teraz zaś pod na- 
zwą Fischer i Ernst istniejąca i powiększo- 
na, nie tylko zawióra kupna bezposredhio, ale 
szczórze zamyśla na przyszłość swych pełno- 
mocników do Galicyi wysćłać. 

Oferty, które do Obywateli wysłano, od. cet- 
nara po 39 do 41 zr. w. w. z odtrąceniem dru- 
giego procentu stosunkowo do taksy mięsy w mie- 
siacach, w których woły przybeda, po części są 
przyjęte, a po części idzie jeszcze o zadatek 
lub oznaczenie liczbowe zadatku. Hazdy Oby- 
watel odpowiadając na ofertę, uchwalal cel i śro- 
dek do tego obrany, niektórzy z nich dołączali 
swe uwagi, aby zachęcać do przybycia do Gali- 
cyi, a inni, osobliwie p. Antoni Romasz- 
Kan z Hrechowice, w swoich trafnych i grun- 
towych uwagach pod wzgłędem tego handlu i 
środków do podniesienia go udzielonych , w pi- 
smie z d. 14. marca 1840 jawnie wyraził swe 
przekonanie, iż środkiem przez nas obranym 
spełni się Życzenie każdego galicyjskiego Oby- 
watcla, by wszelkie przekupstwa w handlu wol- 
mi, który dla Galicyi jest tak ważnym , Usunąć 
možna i by właściciele swe woly wprost rze- 
źnikom oddawać mogli, coby podług zdania p. 
Antoniego Romaszkana dawno juź było osią- 
gniętóm, gdyby tylko przy wadze w Wićdniu 
rzetelnie postępowano; bo wtym względzie po- 
wszechne ma być narzekanie każdego , że przy 
dzieleniu wołów, a najbardzićj przy biciu i odwa- 
Żeniu wołów, oszukanym został. Niechze zni- 
knie ta przeszkoda, niech nastapi rzetelność i 


porzadek odpowiedni zaufaniu tak sprzedającego 


jak kupującego, a niczawodnie wszelkie prze- 
kupstwa ustaną i caly handel w pićrwszych rę- 
kach t. j. między pićrwszymi właścicielami wo- 
1ów a kompaniją rzeźników pozostanie. 
Udzieliliśmy dosłownie tych uwag kompanii 
Fischer i Ernst, któreto uwagi łącznie z zau- 
faniem p. barona Konopki z Mikuliniec, p. 
Hrainskiego z Błaźowćj i innych Obywateli, 
którzy oferty przyjęli, nakłoniły kompanije, iż 
w celu ustalenia obopólnego zaufania regie-los 
będzie zawsze własnością drugiego przewodnika 
kompanii t. j. Jórzego Ernsta, który tygo- 
dniowo 100 wołów potrzebuje i regże-los zawsze 
sam bić będzie, przez co uzyskuje się rękoj- 


(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 15, Rozmaitości.) 


mia rzetelnego obchodzenia się; wszak on łącz 
nie z Fischerem kontrakty zawićra i podpi- 
suje, a gdy ściągnie na siebie podejrzenie nie- 
rzetelności, to osłabi kredyt kompanii i stanić 
się wszystkim innym członkom tćjże kompanii 
odpowiedzialnym. 

Sprzedaż tedy wołów przez Obywateli przy” 
równych cenach handlarzom na wagę, nie tylko 
nie odpowiada Życzeniom ogólnym Galicyjanów 
kilkakrotnie nam oświadczonym , ale nawet stawis 
zaporę w dopięciu wytkniętego celu. Pomimo 
to jednak od tćj kompanii rzeżników ciągle WY” 
sóła się oferty, a to Obywatelom na wielki ty” 
dzień tu oczekiwanym od cetnara po 41/4 . 
w. w. z odtrąceniem drugiego procentu. 

Cena w czwartek i w piatek była tutaj w hat” 
dlu hurtowym od cetnara wołu galicyjskiego po 
40 do 42 zr. w. w. a tylko na nogach ki 
partyj sprzedanych wyszły na 43 zr., bo wag? 
nie odpowiadała oszacowaniu — od cetnara WO 
ła węgierskiego zaś płacono po 40 % do 437% 
zr. w. w. Przyczyną wyższych cen jest po h 
większćj części podwyższona taksa mięsa od Tue" 
ta na 10 kr. tudzicź emulacyja rzeźników z ba? 
dłarzami. W wielkim tygodniu przypada sławny 
targ przed-wielkanocny i sadzimy, że ceny 5 
da bardzo wysokie; lecz te, jak za zwyczaj 20 
raz po Wielkiej-Nocy spadna, i podiug naszefię 
zdania tak się ureguluja przy końcu t. me 
przybywajacy w maju może zawsze u 
za. cetnar wołu dobrćj jakości przy taksie 9 
39 % zr. w. w. z odtrąceniem drugiego proc 
tu; przy taksie 40 kr. 41 zr. w. w. z odt? 
niem drugiego procentu — przewyżka lub ? 1 
Żenie o 30 kr. na ceinarze od zbiegu okolic 
ności zależćć będzie. 


Londyn d. 27. marca 1840. Cło został 
zniżone: na kwarterze pszenicy o 2 827! 
na kwarterze owsa i grochu o 1 szyl. 6 denm 

Ceny średnie w ostatnim tygodniu: kya 
pszenicy 69 szyl. 3 den., jęczmienia 39 8, 
den., owsa 26 szyl. 4 den., żyta 38 szyl. z p. 
fasoli 41 szyl. 1 den., grochu 41 szyl. 2 dA 

Ceny średnie z G ostatnich tygodni: 9 Jeg 
pszenicy 67 szyl., jęczmienia 38 szyl. 9 5 40 
owsa 25 szyl., Żyta 37 szyl. 3 den., zaj: 
szyl. 3 den-, grochu 40 szyl. 2 den. "cy 18 

Cło na ten tydzień: od kwarteru psze” j + 
szyl. 8 den., jęczmienia 4 szyl. 10 den 6 


7 JĄ 
9 szyl. 3 den., zyta 44 szyl. ee FA Zeit) 


den., grochu 9 szyl. 6 dem (. = 


Redaktor J. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Francis zka Kratter a.n d Nadi / 
; (Drukiem Piotra Pillera we Lwowie.) pra 


Dodatek nadzwyczajny do Nru. 44. Gazety Lwowskiej." 


999. 
DONIESIENIA LITERACKIE MUZYKALNE I ARTYSTYCZNE. 
, — 9 2.4% % — i 


W księgarniach 


MILEKOWSKIEGO, 


we 
LWOWIE, STANISŁAWOWIE I TARNOWIE 


dostać można: 


(Cena w monecie konwencyjnej.) 


Jom Kipur, czyli dzień odpustny. 
Romans przełożony z niemieckiego przez H. L. 2 Tomy. 
8. Warszawa, 1840. 2 ZAR. m. k. 


ce * * 
Der Jur iſt, 
i eine 

= 3 — * « e . „ e > . 
Zeitſchrift vorzuͤglich fuͤr die Praxis des geſammten oͤſterreichiſchen Rechtes, 

! : unter der Mitwirkung der Herren: 
Joſeph Kitka, k. k. Mähr. Schleſ. Appellationsrathes; Andreas Weixelbaum, Magiſtratsrathes 
in Wien; Doctor Anton Dietl, Hof- und Gerichts: Advocaten und k. k. Notar; Doctor Ellinger, 
* Conceptsbeamten der Hofkammerprocuratur, und Aſſiſtenten am k. k. Thereſtanum; Doctor Franz 
. olefo, k. k. Profeſſors der Rechte zu Innsbruck; Doctor Jacob Kompaß, Landes -Advocaten und 

k. Notar; Eugen Alexander Megerle von Mühlfeld, Doctors der Rechte und Philoſophie; 

Doctor Mikolaſch, Adjuncten des juridiſch-⸗politiſchen Studiums an der k. k. Wiener⸗Univerſität. 
Mui Herausgegeben von Dr. Ignaz Wilduer, 

tglieb der Juriſten-Facultät, Hof- und- Gerichts - Advocaten in Wien, und gew. ſuppl. Profeſſor des 

gerichtlichen Verfahrens des Lehen, Handels- und Wechſelrechtes. 
Yes Die erfreulichen Erfolge des erſten Jahrganges diefer Zeitſchrift, nämlich die anerkennendſten 
die ungen tüchtiger Practiker, die eben ſo mannigfaltig als zahlreich der Redaction zukommenden Auf⸗ 
oe wie der raſche Abſatz bewähren das Intereſſe, welches Oeſterreichs Rechtskundige an dem Gedei- 
tę Be Blattes nehmen, und machen andrerſeits die Anforderung dieſes auf einen ſo erhabenen Zweck 
in Aörderung des Rechtes gerichtetes Unternehmen fortzufegen, ohne im Plane, welcher auf den Heften 
Unze erſcheint, etwas zu ändern. 4 

bittet So innig die Redaction für die ihr bisher gewordene kräftige Mithülfe dankt, eben ſo herzlich 
Ufa fie um die fernere Unterſtützung von Seite Aller, welche in der Lage find, es zu thun. Da der gute 
Anger eine Erhöhung des Honorars leicht gejtattet, fo wird dasſelbe vom erſten Hefte des Jahrganges 1840 
4 Fangen, für jeden Druckbogen ob ne Unterſchied des Haupt- oder Nebenblattes auf 
des eaten in Gold feſtgeſetzt, welche bei der Redaction (hohe Brücke Nro. 144), gleich nach Erſcheinen 

Efes zu beheben find, im Falle der Angabe der Gelegenheit aber auch zugeſendet werden. 

S wird auf vier Hefte zu 16 Druckbogen mit dem Betrage von 6 fl. C. M. pranumerirt. 

zahl Man kann fich aber auch mit 1 fl. 30 kr. C. M. auf das vierte Heft pranumeriren, und 

Ait dann beim Abnehmen der erſten drei Hefte fuͤr jedes 1 fl. 30 kr. C. M. 
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Höchſt wichtige Aufklärung úber das Sinken des Werthes 
des Goldes. 


Nach den neueſten Entdeckungen von Arago, Biot und Gay - Lussac. 
Aus dem Engliſchen übertragen. 8. Leipzig, 1839, — 15 kr. E. M. 


Gallerie des Eheſtandes, 
2 M s m + n 
oder das wahre Mittel, eine frohe und glückliche Ehe zu führen- 
Bon Dr. Leopold RNaudnitz. Preis in Umſchlag geheftet 48 kr. C. M. 

Dieſes Werkchen ift vorzüglich jungen Eheleuten zu empfehlen, die fih über die wechſelſeiti⸗ 
gen Pflichten des Eheſtandes unterrichten wollen; fie werden daraus die Freuden des Eheſtandes mit Wer 
nunft und Mäßigung genießen lernen, und die Ueberzeugung gewinnen, daß man bei den mäßigſten irdi⸗ 
ſchen Glücksgütern eine frohe und glückliche Ehe führen könne. 

Die zwei letzten Kapitel dieſes empfehlungswerthen Buches handeln von den Urſachen der 
unglücklichen Ehe, ſo wie vom Abortus und deſſen Verhütung. j 


Hebräiſch⸗Deutſches kurſoriſches und alphabetiſches 
Wörter bu ch 


zum allgemeinen Siddur. 
Ein unentbehrliches Huͤlfsmittel beim Ueberſetzen des allgemeinen hebräiſchen Gebetbuches in jeder Ausgabe, 
$ zum Selbſtunterrichte und Schulgebrauch. 
Mit vielen grammatiſchen Andeutungen und Erklärungen, ſo wie mit einem Anhange Über die Fundamen 
tallehre der hebräifehen Grammatik und einer Anweiſung zum richtigen Gebrauche dieſes Wbrterbuches⸗ 
Von Dr. J. Heinemann. Preis 18 Gr. 


Militärwiſſenſchaft: Die militäriſchen Briefe im untergeordneten und gleichſtehenden Rangsver⸗ 
hältniſſe. Theoretiſch und practiſch mit einer Beiſpielſammlung in deutſcher und franzöſiſcher Sprache 
für hundert verſchiedene, im militäriſchen Leben vorkommende Fälle. Ein neuer Tafchen⸗Secretär fur 
k. k. Officiere und jüngere Militärs, von Ph. von Körber, k. k. Capitán = Lieutenant. gr. 16- Au 
feinem Mafchinen - Belin 1 fl 40 kr. ’ - 

Lehrbuch des ſämmtlichen Militärſtyls, umfaſſend den militärifchen Brief, Geſchäfts⸗ und Lehrſtyl, „= 
kriegsgeſchichtliche Schreibart, und die militärifhe Beredſamkeit, von G. H: Schuſter, k. k. Ober 
lieutenant. mit einer lithogr. Tafel: Ordre de hataille. 8. Auf feinem Maſchinen⸗Velin 3 fl. 

Sprachtviſſenſchaft: Fornaſari⸗Verce, A. J. v., theoretiſch⸗practiſche Anleitung zur Erlernung de, 
italieniſchen Sprache in einer neuen und faßlicheren Darſtellung der auf ihre richtigen und einfa * 
Grundfätze zurückgeführten Regeln. Neunte Original - Auflage: 1840. gr. 8. 2 fi. „ te 

Belletriſtik: Waſili und Aglas oder die neue Helena. Eine Erzählung aus der neueſten Geſchichie 
des Orients für gebildete Lefer, von Ad. Strahl. 16. Auf feinem Maſchinen⸗Velin 48 kr. 

Gameraliſtik: Die Grundſteuer⸗Verfaſſung in den deutſchen und italieniſchen Provinzen der pfer 
reichiſchen Monarchie, mit vorzüglicher Berückſichrigung des ſtabilen Kataſters. Von Dr. Foree 
Linden, k. k. Hofrathe und Kammer: Procurator, R Bände in gr. 8. (84%, Bogen) mit 49 
pellen in 4. und einer Kataſtral⸗Tafel. 8 fl. 1 > i 

Botanik: Anthochronologion Plantarum Europae mediae. Blüthen⸗Kalender der Pflanze. 
des mittleren Europa, verfaßt von Carl Jof Kreutzer gr. 16. Auf feinem Mafı hinen⸗Velin > 

Bryologia austriaca excursoria, tamquam clavis analytica ad omnes in Imperio AR, 
striaco buc usque inventos musess facile et tato determinandos; elaborata a Sancto Garovag 
M. D., in Univers. Ticin. P, P. O. gr. 12. Auf ſchönem Maſchinenpapier 1 fl zecta 

Enumeratio muscorum omnium in Austria inferiore huc usque lectorum, adjes 
indisatione loci eorum natalis, et temporis, quo fructum ferunt, Aactore Sancto Garoyvap ? 


M. D. eto, 36 hr. 


